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DelegacJa WOIS 
opuściła Polskę 

Po dwutygodnIowym pobyele 
w naszym kraju 21 bm. opuściła 
Polskę udając się do Moskwy 
delegacja Wszechzwiązkowego 
Towarzystwa Lącznoścl Kultu­
ralnej z Zagranicą (WOKS). De­
legacja bawlla u nas na zapro­
szenie Zarządu Głównego TPP-R 
w związku z obchodami Mie~ląca 
Pogłębienia Przyjaźni Polsko­
Radzieckiej. 
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Mlellqc Budowy W t4uzawv ~ Wrzesień 
W roku bietącym budow-

~ 
niczowie osiedla mleszka-

mieszczących ponad - 1.200 
izb, 

! [_
niowe_go na OC_hOCle ukoń­czylI 7 d"ych bloków l ,Czy kochasz swój kraj i za­

leży ci na tym, by rósl wśród 
obcych 'podlLiw i szacumlt dla 
Jilego? Czy chcuz, by zna~z­
nie więcej było towarów w 
skle'pa~h, w lEpSZym gatunku 
i bogatszym w)'borze? Czy 
chciałbyś,' by kontynuowana 
była polfty!<a ohniżek c~n? 
Czy pragniesz, by szybr.iej 
przybywały nam nowe miesz­
kania? Czy zależy ci na tym, 
by mieć zdrowsze i bezpiecz­
niejsże warunki pracy? 

Tak, na pewno jak na,jlepiei 
życzysz sobie i swojej ojczyź­
nie. A skoro ta.k, to nie mo­
~sz POTAJ,stać obojętny wobec 
wezwania, z jakim zwróciła 
się do ciebie, do twoich współ 
towarzyszy pracy, do wSzYst­
kich pracu~ących Centralna 
Rada Związków Zawodowych. 
Wzywa ona nas, byśmy w imię 
na,szych na.Jży·wotni('jszych in­
teresów podjęli jak najszerzej, 
z nową siłą, z większym zapa­
łem socjalistyozne współzawod 
nictwo - wypróbowany, nie­
zawodny i najskutecz,niejszy 
oręż w na.szej walce o rozwój 
gospodarki narodowej i h'psze 
warunki życia lud:d pracy. 

Przypomnijmy sobie ubiegłe 
lata walk i trudów. CzYŻ by­
łoby do pomyślenia wykona­
nie gigantycznych zadań, jalde 
sobie stawialiśmy, przezwycię 
żenie ogromnych przeszkód i 
trudności, jakle sf.aly na dro­
dze uprzemyslowienia I,raju 
bez patriotycznego ruchu soda 
listycznego> współzawodnictwa 
wśród najszerszych mas? '1'0 
przecież za sprawą przede 
wszystł{im tysięcy przodowni­
ków pracy, pociągających za 
sobą innych, za sprawą szla­
chetnej' rywalizacji o najwyż­
szy wklad w nasze wspólne 
dzieło - tak szybkO, z takim 
rozmachem wy.astaly nowe 
fabryki, nowe domy i szkoły, 
w tak niebywale krótkim cza­
sie z najbardziej zacofanego 
dźwignęHśmy nasz kraj do rzę 
du przodując~'ch w Europie. 

Nieraz bywały wtedy okresy 
trudne i ciężkie, wymagające na­
pJ~cla wszystkich sil. I zawsze 
WYChodZiliśmy z nich zwyclęsł{o 
d~Jęki temu, ' te nJg;ly nie pązo­
stawaly bez echa apele o wzmo­
żenie twórczej - aktywności , nlas 
pracujących, że zawsze wycho­
dziły · Im naprzetIw gorące serca, 
gospodarska inicjatywa I oflar­
ność, przejawiające się w coraz 
potężnlejąccj fali wspólzawodnic­
twa. Bywało ta!< nawet wówczas, 
gdy dobrze wiedzieliśmy, że po­
dejmowany trud o.wocować b~­
dzie nie prędko, gdy trzeba było 
nawet pewnych wyrzeczeń. 

Dziś ~esteśmy w innej sytua­
cji. Odniesione w nieJatwej 
walce sukcesy sprawiły, że 
sWl.n naszej , gosP1ldarki jest 
łepszy niż kiedykolwiek. Z 
cura,z większym pll'wodze­
niem potrafimy llrzezwycię­
ż:tć trudnośoi w naszym ży­
ciu. Oddaliło się niebezpie­
czeństwo wojny. Prumysł, ja 
ko całość. nie stoi wobec groż 
by załamania się planu. Ist­
nieJe natomiast innego rodza­
ju groźba: że uspokc,ienl suk 
resami, nie wYkorzystamy na 
leiycle ogromnych możliwości 
pcńlnożenia naszego «orobku, 
jakie tkwią d2:Jś jeszcze w na 
mej gospoda,rce, że będziemy 
mieU mniej niż możemy mleć 
Ż(. nie wystartu.Jemy do , pla­
,lU 5-letniego z naJmocniej-
9ZYch na jakie nas stać pozY­
cji. 

I po Ul właśnie - by nie za 
J)r2:epaścily s!t:. nie zmarno­
wały te możliwości lepszej, do 

Milicjant 
zamordowany 

przez przestępcę 
flNARSZAWA (PAP). 22 bm. w 

Warszawie o godz, 5 nad ran~m 
funkcjonariusz IIIO - sierżant 
Zdzisław Lęcki zatrzymał pasa­
żerów ta~ówkj - dwóch pode,1-
rzańych osobni'ków oraz kobietę" 
których p05'ta'llowil doprowadzić 
do komisaTiatu II MO, 
w,yg,JadaJąc z taksówki pl-zed 

budynkiem komisariatu przy ul. 
Wilczej Jeden z pasażerów sa­
mochodu błyskawicznie wydobył 
'br.oń i strzel!ł do sierżanta Lęc­
kiego ral1ląc go śmleTtelnie, 
Sprawca za:bójstw.a wraz z dru­
gim osobnikiem zdolał zbiec, 

W rezultacie natychmiast 
wszczętego śl edztwa ujęto Jedne­
'go z podej rzanych osobni kÓw I 

ustaiono na?wisko sprawcy za­
bójstwa, jest nim Jerzy Paro­
monow, syn Sylwestra i Apolo­
nii, ur, 5 kwiet.nia, 1931 r. w 
Skierniewicach, ostatnio zamlesz 
kały w Warszawie przy ul. Tyl­
tycklej ' nr 7. 

Organa ,prokuratury'1 MO pro­
wadzą energiczną akcje w celu 
\&jęcia zabÓjCY. 

~konalszej pracy naszego prze­
mysłu. moiliwości wydatniej­
szej i szybszej 'popra",y bytu 
ludności - Istnieje dzi& pilna 
potrzeba rozsrerzenia. i spotę­
gowania ruchu wspóh:awod-
uictwa pracy. DZIS 4 STRONY 

Óst~ tnio ruch ' ten w wielu 
zakłzdach osłabł. w niektó­
rych skostniał, zatracił swe 
na,fcenniejsze cechy. i\1uslmy 
!J.rzywrócić żywotną siłę idei 
ws,pótzawodnictw~ zelektryzo­
wać go - niech wybuchnie 
nowym, wielkim czynem we 
wszystkich dziedzinach gospo­
darki narodowej, w każdym 

Na zdJęciu: Fragment no­
wych bloków mieszkalnych 
w budowie, 

CAF - fot . Miedza. 
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przedsiębiorstwie. 
Na:>rawdę wiele jest do zrobie­

nia I uzyskania już, dziś, natyeh­
miast. Nip. wszędzie jest dobrze, 
nie wszędzie pomYŚlnie reąllzo­
wane są plany we wszystkiCh 
wskaźnikach, a I tam, gdzie są 
osiągnięcia, nie brak możliwości 
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ieh podwvższenia. 
Dużo I niepotrzebnie tracimy 

wskutek niepełnego często wyko­
rzystywania mocy produl(cyjnych, 
marnotrawstwa, hrakoróbstwa, 
niSkiej jakości wielu towarów. 
Boli to nas jako konsumentów, 
godzi , w IJllS. a można przecież 

Dzień naszegowojewódzfwa 
* * skutecznie temu przeciwdziałać, Z FRONTU BITWY O PRZEDTERMINOWE WYKONANIE PLANU 6-LE,TNIEGO 

gdy do zorganizowanej wałki 

przystąpią wszyscy - rObotnicy, M' . 
techrucy, inżynierowie, dyrekcje, IISI~C 
pracownicy transportu I handlu. .. 

Istnieją ogromne rezerwy .l. I I W.., Y-KON' AJĄ roczny plan , 
, " , wydobycia ropy 

Z realizacji uchwał 

IV Plenum KC RZPR 
zaoszc'zędzenia surowców, ma wc%ean e 
teriałów. paliwa. ' energii, wy­
gospodarowania poprzez 'ob­
nlżkę kosztów własnych wiel­
Idch kwot na lepsze zaspoko­
jenie naszych potrzeb - czyż I 
możemy z lekkim sercem po­
zwalać, by znaczna częś~ tych 
kwot przepadała nam bezpo­
wrotnie? 

Posiadamy wszelkie warun­
ki, by produkowa~ więcej,. le­
piej i taniej. Wykorzystajmy 
je w pełni, całkowicie, stosu­
j~c w szlachetnym współza­
wodnictwie przodując~ mfto­
dy pracy, walcząc o szerokf 
p~tęp techniczny, o najwyż­
szą wydajność pracy. 

Sprawa jest wielkiej wagi. 
Za trzy miesiące końCzYmy 
wykonanie planu 6-letnlego. 
Musimy WYwiązać się z tego 

(e) Aby w pełni I przed I 
terminem zrealizować zada-I 
nia planu 6-letniego, załcgi 
Kopalnictwa Naftowego Ja­
sło po<Iję!y szereg cennych 
zobowiązań. 

M. ;n. postanowily cne 
roczny plan wydobycia ropy 
ostatniego roku pl2nu 6-let­
niego wykonać na dzień 
4-go grudnia, gazu ;1a 17-go 
I:stopada i gazoliny na 12 
października br. 

W wyniku systematycmej 

15-tysięczne pO WOlnie 
dziecko urodziło się 

w Rzeszowie 
zadania jak najchlubniej, zro- (I) 15-tysi<:czne dziecko po wol I 
bić wszystko, co się da, aby nie prZYSZło na świat w Rze;zo- I 

zwiększyć naszą zasobnośc. otrzymał Imię Marek. 
wie, Jest nim chlopiec, który I 

Musimy bezzwłocznie rMWi- Jego rodzicamI są Marla I I 
nąć wielką pra~ę w prze'my- ,Ądsm (oficer WojSka Pols.klego) I 
Ś.... . j" k t· liIoguccy. , ' , - .~, WSPIera: ąeą s u eczme ' 0-- " 'Innemu . ~małtP.i'is Wu ' VI Bże::" 
gólnonarodową batalię o ,pod- !zowie Zofii I Romanowi Albrzy 
dźwignięcie na wyższy poziom chowsk 'm przy&'llo na świat 

i dziesiąte z kole L dziecko -
na.szego roln ctwa. Za trzy mle dzIewczynka, która' otrzymała I 

siące przystąpimy do reaUza- Imię Ewa, 
cji trudnego niewą.tpllwle, ale I 
pil którym wiele możemy się 
sIlooziewać - pla.nu S-letnie- Z 
go. Trzeba do tego przygoto­
wać najdogodniejsze warunki. 
I nie ma Innej; pO,tężniejszej 
siły, która by mogła nam , to 
niezawodnie zapewnić, od so- i 
c,jalistycznego ' współzawod- I 
nictwa, o ile ogarnie ono młlio : 
ny ludzi.' , I 

Nie było też pomYŚlniejszych I 
jak dziś warunków szybkiej rea­
lizaCji socJal1stycznego programu 
wzrostu dobrobytu narodu, dal­
szego rozkwitu' naszej gospodar_ I 
kl. Nowe bowiem możliwości I 
perspektywy w tej dziedzinie 
stwarza nam odprężenie w sytu­
acji międzynarOdowej, wywalczo­
ne dzięki konsekwen tnie pokojo­
wej polityce Związku Radzieckie­
go I całego obozu socjalizmu. Po­
witajmy to I wykorzystajmy, jak 
przystało na dobrych gospOdarzy, 
nie zanledbulących tadnych moż­
liwości zwiększenia owoców owej 
pokojowej pracy. 

k · w kilku raJu wierszach 

W dniu 22 bm, na zaprosze-
ńle Sejmu PRL 'i polSkiej 

grupy Un!! Międzyparlamęn­
tilrnej przybyła do PolskI 
14-osobowa grupa parlamenta­
rzy'stów japońskich z Mua'ru 
NomidZo i Shiklro Hoclżutni 
na czele. ' 

p~ kilkudniowych PrObach 
, na morzu, 21 bm, przybił 

do na'brzeh wyposażeniowego 
w stoczni szczecińskiej , dzie­
siąty rudowęglowiec zbudowa­
ny na jej pochylniach, Pod­
czas prób wszystkie mechamz­
my o.kr~tvwe wykazały wyso­
ką sprawność, Jest to w' dutej 
mierze zasług~ dostawców 
oraz pracowników działu mon­
tatu masz"n stoczni. . .. l 21 bm. wyjechała do Mosk-

realizacj i podejmowanych za I 
bowiązań w okresie 1955 ro­
ku załogi KN-Jasł.o -wypro­
dukują dodatkowo 22tiO ton 
ropy, 443.000 m S gazu i 549 
ton gazoliny. 

Naftowcy z Jasła podjęli I 

Za %.dob~cie I ml.el !C4 

we wsvólzamodnictwLe 

ponadto szereg cennych zo­
bowiązań, mających na celu 
podnies:enie wydajn"ści pra 
cy. zmniejszenie zużycia ma 
teriałów. oraz obniżenie kosz 
tów wlasnych pr<XIukcji do 
końca hl', o 10,5 proc. 

GłOIJOW6kł~ Zakłady Lnlarskla otrzymal, 
sZlandar, przechodni 

Ostatnio załoga Głogowskich I 
Zakładów LniarSkich w Głogo­

wie, która już w dniu 3. IX. br. 

, Do tego czasu sztandar prze­
'chodni posiadali, rObotnicy Lu­
belskich Zakładów Przemy.łu 

Terenowego a proporzec załoga 

Jarosławskich Zakładów Prz~-

mysłu Terenowego. 

zameldowała o wykonaniu przy­
padających na nią zadań planu 
6-letnlego I która do końca br. 
zobowl .. z~ła alę dać do~a:tkowl\ 

prodUkcję wa.rtOśel 4.80.0.000 zł :- , kładu jest tow. Ryszard Czech, 
Dyrektore!l1 prZoOd~jJlcego za-

otrz}?l:r&ła '-·szt.~,.· P1'zec'hodnl a ·, sekretarzem , pOdstawowllJ,. or-
Ministerstwa Przemysłu Drobne- canlzacjl partyjnej tow. Ta: 
nego I Rze:nlosła za uzyskanie deulz Koszałka. 
I miejsca we współzawodnictWie Z okazji uzyskania przez zało-
w skali krajowej w II kwartale I gę głogowskiej "Lnlankl" I miej 
br. oraz proporzec przechodni za I sca w kraju wielu przoduja,cycl; 
uzyskanie I miejsca w wojewódz robotników otrzymało nagrody 
twle. • pieniężne. (edwl) 

--------------------
Przyspieszyć ~ostawy produktów 

rolnych 
N ajlepsi i naj gorsi I 

w skupie mleka 
w dostawach mleka pr:ro- I 

duje powiat ustrzycIC 132,2 
proc. planu miesięcznego i 
s a'nock i 113,6 proc. 
Opóźniają dostawy mleka 

i realizację planu miesięczne 
go chłopi powi'atu tarno­
brzeskiego - 34,9 proc. pla­
nu, gorlickiego - 43 proc. 
niżańskiego 47 proc. 

Tylko 26,6 proc. 
dostaw żywca 

IX, Najlepiej w stosunk),!' 
do innych powiątów wy,-,!lą • 
zują się z dostaw żY '.vca chło 
pi w powiecie ustrzyckim. 
Najgorzej zaś w powiatach 
radymniańskim, kolbuszow-

1 skim i przemyskim, plan I 
zrealizcwano tam od 17 do ' 
20 proc. 

Sytuacja ta zaistniała dla 
tego że nie prowa<l:li Się z za 
legającymi chłopami żadnej I 
pracy wyjaśn'ającej i nie 
stosuje się wobec opornych 
środków administracYJnych. 

Czyn melioracyjny 
młodzieży ZMP 
w Radomyślu 

(r) Z Inicjatywy Powiatowego 
Zarządu ZMP w Tarnobrzegu 
młodzież zetempowska w Ra­
dornyślu przystąpiła do budowy 
rowu melioracyjnego długości 

około 5 km. Równocześnie zo­
stanie oczyszczony stary rów 
długości 4,5 km. 

W ten sposób około 80 ha. 
:;runtów dotychczas nie wyko­
rzystywanych, częściowo zaba­
gnionYCh, przl'Sporzy po ;unello­
rowanlu zarówno chłopom jak I 
gospodarce narodowej dziesiąt­
ki 'ton dodatkowych produktów 
rOlnych. 

Przy tych pracach melloraeyJ­
nych codziennie zatrudp iony,ch 
jest okolo 30-50 zetempowców • 
Fabryki Srub w Skopanhi, z In­
nych zaI{ładóW' pracy, z Rado­
myśla I z okolicznych w'sl. RO­
boty zostaną zakończone do 15 
października br. 

W dniu Z3 bm. czyn meliora­
cyjny pOdejmie również mlo­
dzlei zetempOWSka I nIezorganI­
zowana ze wsi SOkolnlkl, Trz~ś6 
I Gorzyce. Plan uje się przez wy­
kopanie nowego rowu dłul{Oscl 
10 km a szeroko~cl 4.5 km 1.'"e­
\lorować około 700 ha gruntóW. 

Budują silosy 
er, Około 20 chłopów gospo­

darujących Indywidualnie przy­
stąpiło w powieCie rzeszowskim 
do budowy silosów z zamiarem 
sporządzanla kiszonek na zimę. 

Między Innymi we wsi Z~czer­
nie Jan Blenlek bur\uJe 51101 

eeglany a Stanisław' Pu~ beto­
nowy. 

Równlct spółdzlełcy z Dudzi­
woja doceniają wartość kiszonek. 
Wkrótce zakończą budo""ę s!lo­
sów. 

• 
- > 

Weźmy sobie zatem głębo­
ko do serca apel CRZZ o no­
we, masowe zobowiązania ' pro 
dukcyjne, (I ulepszanie kryty­
ką, słowem i czynem pracy na 
SzYch za.kładów, o powszech-

wy, na zaproszenie Komi­
tetu Centralnego Zwlą%.l<u Za­
WOdowego Pracowników Prze­
mysłu Artykułów Masoweg<l 
Spożycia, S-osobowa delegacj a 
'Zw. Zaw. Prac. Przem. Włó­
kienniczego. Odzieżowego I 
Skórzanego. 

(PAP) 

Plan obowiązkowych dos­
taw żywca w miesiącu wrześ­
'niu jest W)'l1ronany za-Iedwle • 
w 26,6 proc. - stan z 21 Oiczyzna'-~p'o'maga 

ne uczestnictwo w wielkim .-""!"' _____ ..... _----_____________ .. 
ruchu socjalistycznego współ­
zawodnictwa. 

Niechaj nie zabraknie w 
nim nikogo, komu droga jest 
sprawa budownictwa socjali­
stycznego, sprawa zapewnie­
nia lepszego żyoia na.szemu 
społeczeństwu. Niech obok ro­
botników szeroko włączą się 
do współzawodnictwa Inżynie­
rowie, technicy i majstrowie, 
poma,gają.c we wspólnej spra­
wie swą wied7.ą i doświad­
czeniem, które ta,k cenimy, nie 
skąpiąc starań o stworzenie 
najdogodniejszych warunków 
«la wykonania zobowiązań za­
łóg. 

I niech ta,k jak zawsze, na. 
czele ruchu współzawodnic­
twa, jako jego inic,iatorzy, 01'­

ganizaUlny i gorący rzeczni­
cy, staną. człunkowie naszd 
partii. I ' od ciebie też. towa­
rz:yśzu, oczekuje pa,rt:a, iż 
swoim słowem, przykladem I 
ofiarnością porwiesz za sobą 
innych, iż staniesz w pIerw­
SzYlD szeregu współzaWodni­
czącej wogi, całej -klasy , lo­
l>otnłczej. 

Wio, koniku wio ... 
Nafopieszalej przebiegają dostawy zboZa w po­

wiecie radymniańskim, jarosławskim, przemyskim, 
strzyżowskim i gorlickim. Roczny plan zrealizowa­
no tam w granicą ch 50-60 proc. A czas już llaj­
wyższy osiągnąć i przekroczyć 90 proc. rocznego 
planu za przykładem powiatu Ni2AŃSKiEGO, 
ŁARCUCKIEGO, TARNOBRZESKJEGO' KOL-
BUSZOWSKIEGO. ' 

W pięknej noweli pt. "La­
tarnik" Sienkiewicz opisuje 
Polaka. którego zły los rzu­
cił przed laty daleko między 
obcych i którego całe 
życie trawiła piekąca tęs­
knota 2:a krajEm. choć 
nie potrafił mu zapew­
nić kawałka chleba, za blis-I 
kimi, za podobnymi mu ludź 
mi mówiącymi polskimiezv­
kiem, Długi.. l?ta zacierały 
w pamięci latarnika język 

ojców. Chciał jednak ocalić 
od zapomnienia slowa pol­
skie. które z czasem wiązały 
się w zdania bardzo odległe 
od potocznei mowy kraju. 

Lata międzywojenne. wo­
jenne i pr,wojenne rozrzuci­
ly po świecie wielu takich la 
tarnIków, Z nich to chc'eli 
zbić sob ie kapitał polityczny 
grasanci na prdwórku emi­
gracyjnym. którzy tumanili, 
mącili w głowach. oszukiwa­
li tysiące i tysiące Polaków. 
Mówili im - poczekajcie, 
wybuchnie woina i wrócimy 
razem. Mówili im - tam w 
Polsce nie ma Polski, tam 
jest strasznie. zamkną was 
'w obozach - poczekaicie. aż 
się ta ich demokracja ludó­
wa skończy, Dziś mówi im 
t:3ki działacz: "Trzeba zwal­
czać w scb ie uczucie tęskno­
tv za ojc'Zymą. bo lo iest 
uczucie nrzestarzałe, niegod­

ne współczesnego czł{).\'iel{a". 

Taka była treść artvk ułu za 
mieszczonEgo w .,Dzienniku 
Polskim" i "Dzienniku Żoł­
nierza" z dnia 6 czerwca. Au 
(Ciąg daLszy na str. 2) 
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Otw6rzcie gazdowie 
Na ościcrzaj wrota 
Bo wieniec niesiemy 
Ze samego zlota": 
i 

D OŻYl1kOWą. starą pieśnią 
rozpoczynali swój po­
chód chlopi rzeszowskiej 
wsi na Ogólnopolskich 

Dożynkach w Warszawie. 
W 60-tysięcznym korowodzie 
2-tysięczn3 grupa chłopów 
naszego województwa wy­
glądała chyba najbardziej 
barwnie i żywo. Przeplataly 
się nawzajem ludowe stroje 
z Twierdzy, Kraczkowej, Mo 
szczanic}', Brzei.nicy, Rudnej, 
Staramieś('ia , Haczowa, Mu­
niny Małej, Trzesówki, Dą­
brówki, Ot::>Ję:i.a. Głow icnki. .. 
Przyje:::hali do Wars7.awy w 
ludov.ry ch strojach chłopi ze 
wszysf-kieh stron wo.iew·ódz­
twa - od Komańczy w pow. 
sanoc.,kim po Zb:vdniów w 
tarnobrzeskim, od Grudne:l 
Kepskie.i w pow, gorlickim 
po Kopki w pow. niżaitskim. 
Przyjechali tu z bogatymi 
plonami tegorocznych żniw. 
Przyjechali z wiel1cami do­
żynkowymi, z ,kołaczami. z 
dożynkową · pieśnią i ludo­
wym tańcem. 

Trudno ooisać to, co się 
działo na ulicach Warszawy I 
w dniu dożynek. Nle znarn 
słów, które by mi pozwoliły 

opisać wiernie kolory jakImi 
mieniły się ludowe stro:ie 
chłopów z Haczowa czy Ko­
mańczy . Trudno też spamit:­
tać słowa dożynkowych przy 
Śpiewek chłopów 7. Dąbrów­
ki czy Kraczka\' 'L Nie wiem 
czy znalazłby się ktoś, ko-

mu nie spodobałyby sill rze­
szowskie tańce v.rykonane 
przez zespoły z Twierdzy czy 
Moszczani cy, 

Szli w dożynkowym po~ho 
dzie chłoPi z całej polskiej 
ziemi: z lubelskiego i opol­
skiego, z krakowskiego I 
szczecillskiego, z olsztyńskie­
go i wrocławskiego. Nieśli 
plony ze swoich ziem, Napi­
sy na transparentach opo­
wiadałY. o ich sukcesach i 0-
siągnięci:lch wskazywały 
też na zadania. jakie ich cze 
kaią. 

S71i gosnadarze nad gospo­
darzami. MiędZY chłopami z 
brz0zowskiego szedł np. Jó­
zef Czuba. - małorolny chlop · 
ze wsi Blizne. Czuba uczy 
się korespondencyjnie w Te­
chnikum Rolniczym w Su­
chodole, a we wsi zdobytą 
wiedzę stosuie w rolniczej 
praktyce, C!\łą wieś nauczył 
jak uprawiać łąki i pastwis­
ka. 

Szedł w dożynkowym koro 
wodzie . Jerz~' Sie~~ga -
zetempowiec. doskonały agro 
nom. Spółdzielnie produkcyj 
ne, które powien~ono jego o­
piece - Dzierdziówka. Sko­
wiErzyn i Żabrio osiągnęły 
bogate zbiory z ha, 
P07.drawiał Gospodarza Do 

żynek - Prezesa Rady Mini­
strów tow. Józefa Cyrankie-

wieza - Stanisław Matu­
szewski członek spółdzielni 

,'produkcyjnej w Myczkowie, 
On to w swoje.1 spółdzielni 
rozpoczął hodowlę owiec, 

W chustce, która liczy po­
dobno 130 lat szła w pocho­
dzie 60-letnia gospodyni Bar 

i • • : 
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bara Slojowa z Bączala Gór­
nego, której mało kto we 
wsi dorówna w hodowli 
krów, 

Chłopi z łańcuckiego -
Jan l{azak z Brzozy Królew 
skiej, Józef SzYlar z Rogóż­
na, Stda.nia C~'bllrt z Czar­
nej i inni oczom nie chcieli 
wierzyć, gdy między czlcn­
kam i rżądu na trybunie ho­
ncrowc.i zobaczyli · znajome­
go - St.an:slawa Fusa z Zo­
łyni. Później dopiero dow;e­
dzieli się, że Fusa zaproszono 
na trybunę w ·dowód uznania 
Z!\ jE/:(o osiągn ~ęcia \II produk 
cji rolnej i hodcwli. Za to, 
że· oś:ągnął z hektara 26 q 
żyta,2l q p3zenicy, 22 q owsa, 
1.000 ą buraKÓW past~wnych. 
Za to,· że· hoduje na swoim 
gospodarstwie co roku 10 
sztuk ŚWit'! i za to, że obo­
wiązki wobec państwa wvko 
nuje w terminie i ponad 
plan. 

Nad głowami przodujących 
. chłopów rzeszowskie'; wsi 
'wiatr napina! tr!\nsparenty, 
Głosiły one wszystkim, że 
w naszym województwi"'! ZOl' 

fanizowano 985 wspólnych 
klepisk, że trzy. powiaty wy­
konaly już w 90 proc, rocz­
t1y plan skupu zb·M.a, że za­
sialj~mv ponad 7 tys, ha ku­
kurydzą. 

Harcewał w d ożynkowym 
l,orowodzie krakowski la,;­
kon:k, Szła górnicza orkie­
stra VI czarnych. tradycyj­
nych, śląskich ubraniach z 
czerwonymi piórami na czap 
1<ach. Pcwitano ich owacyj­
nie, . 

A , pot.em na . Stadionie 
lO-lecia nie wiadomo było na 
co patrzeć. Czy na sam 0-
,grom stadionu? C7.y na to, 
co się działo na boisku, a 
wi~c na wkraczające tam de 
legacje wszystkich woje­
wództw z wlencam-i doiyn­
k~wymi? Czy wreszcie na 
trYbuny stadionu. na których 
zdawało się. że zakwitły róż 
nobarwne kolorowe kwiaty? 

Delegaci z rzeszowskiE go 
pierwsi składali swój wie­
niec Gcspodarzowi Dożynek, 
Witała ich taka burza okias­
kÓw, że chwilami ginęły 
m: ędzy nimi słowa tradycyj 
nei dcżynkowej pieśni 
plen niesiemy plon, 

Z uwagą słuchali rzeszow­
scy chlopi słów przedstawi­
ciela chłopów z c1\lei Polski 
W<!,ci.awa Zieby z pow. Ostro 
łęka . Mówi! on co 7.rcbi! na 
swo' m gospodarstwie, by bc­
gatsze były plony z ha, Przy 
znawali mu racię zarówno 
Stanis.law Knytek ___ agro-
nom z PGR Siary i Stefan 
Są pala indywiduahy 
chłop z Sad!-\:owei Góry. 0:1i 
tet staraj ą się tak Pf2co·,vać, 
by ziemia rodz;ła · więcej, by 
rósł dcbrobyt w ojczyźn:e .. 

Pociągi, które wiozły w 
rzeszowskie uczestników do­
żynek były głośne od roz­
mów. Przecież trzeba się by­
ło podzielić ze współucz~t­
ni karnI wrażeniam;, spo­
strzeżeniami I uwagamI. W 
poniedziałek czekała ich pra­
ca nrlY siewach. które zade­
cydUją o zb'orao::h w plerw­
~<"T{l roku przyszłej oięcio-
latk!. A. SOCHA 

Kfl.Jtljka 

1I1C' rJol/w,gla 

"Przez takie 
niedopllkzEln.e 
cier.piq chorz-V" 

w zaruieszc:l:otlcJ w dllIU · 18 
VHl ur. pod P\lwyższym tytu~ 
Jem notatce ·zwracallśmy uwa­
gę WOJewódzkiej holumnie 
Transportu Sanitarnego w Rze­
szowie I W}'llz, Zdrowia przy 
Prez. WRN na takt, że 
Ośrodek Zdrowia w S trzy­
żowie nie jest wyposażony 
w żaden . środek lokomocji i, że 
w związku z tym miejscowi le­
karze s'I bezradni w cbwili, ,dy 
zachodzi konlecznośt udziele­
nia nagiej pomocy chorym. w 
terenie. 

--~--------------~------088000--------------------------

Autor notatki wskazywał na­
Itp,pnle . że problem ten można­
by by lo już dawno, przynajm­
nieJ częściowo, l'ozwlązat ,dy­
by więcej troski wykazał Wydz. 
Zdrowia I WKTS. Chodziło m. 
In. o nlezałil,twlone prośby łek. 
Jana GórniCkiego, opiniowane 
przez Wydz. Zdrowia Prez, PRN 
w Slrzyżowle, a kierowane Il.0 
obU Inst.ytucJI, w -sprawie przy­
dzielenia mu talonu na żakup 
motocykla, by latwiej mógł 
wywl'lzać się ze Iwych ObOWiąz­
ków. 

--------. Notis feliełon 

L Rudo lamllijnu 
W ieczorem w stowwym. 

, pokoju zebrała się ·.ra 
da familijna, 

- No, prędzej, namyśtaj­
cie się, zastanówcie i decy­
dujcie. - zaczęła nerwowo 
babcia - gdzie i co nasza 
Mania będzie studiować, 

- Moim zdaniem najle­
pieJ niech idzie na medycy­
nę - powiedzi.ała mama.­
Wprawdzie jest tam duży 
napływ, ate ja na td medy­
cynie mam pewną znajo­
mą· .. 

- Ostatecznie są pl'Zecie:l: 
instytuty, gdzie można się 
dostać t bez znajomych -
wtrącił paua. - N a przy­
kład metioracyjny. Tam po­
dobno na jedno wolne miej 
sce jest 0,9 kandydatów. A 
przy tym io wydział z przy 
szłością. 

- Tak, ale później dają 
skierowanie w teren - za­
wolała mama. Czy ty 
chcesz, żeby twoja córka 
chodziła w butach z . chole­
wami do pasa i żeby wozili 
ją furą z końskim zaprzę­
giem? 

- No, w takim razie mo­
że by do Konserwatorium? 
- smętnie zapytał papa. -
Tam się ła.two dostać. 

- Łatwo się dostać tym 
- sprzeciwiła się mama -
którzy mają muzykalne 
zdolno~ci. A nasza Mania, 
to pod tym względem jak 
pieli.. Nie, to już lepie j do 
Instytutu Leśnego, nie ma 
tam wcale natLóku; Dziew­
częta niechętn'ie tam idą .. 

-- I dobrze robią - za­
walała babcia. -- Jak to, 

skończyć Instytut i żyć tv 

głuchym lesie? A za kogóż 
ona tam wyjdzie zamąż? 

Chyba za jakieś le~ne ti­
cho, co straszy po bagnach? 

- A dlaczegóż to nie mo 
glaby Mania wstąpiĆ na a­
gronomię? - zaproponował 
papa. 

- Te1t idea - ze zło~cią 
sprzeciwiŁa się babcia. A­
gronomia' znaczy wieczne 
grzebanie się w ziemi, I że­
by choć siati po człowiecze­
mu, a nie w jakiś kwadrato 
wo-jazdowy sposób. 

- ·Kwadratowo - gniaz­
dowy -ponuro poprawił 
papa. 

- Ach nie $przeciwta) 
się, drogi zięciu, Ja/ci znów 
gniazdowy? Gniazdo nie ma 
nic wspólnego z agronomią, 
to dotyczy przecież ptac­
twa, a więc ornitologii. 

Tymczasem mama, nie 
słuchając, mówi/a z marzą­
cym uśmiechem. 

- Do fiLmu, na scen~, O­
to, gdzie ją trzeba umieścić. 
Przecież Mania ma do tego 
specjaLne powołanie, Nie 
opuściła jeszcze ani jedne­
go filmu, .. 

- Stounie na egzaminaclt 
wstępnych też mają pewne 
znaczenie - bojaźLiwie za­
uważył papa. - A u Ma­
ni pod tym względem nie 
tęgo. 

A mama ciągnęła dalej, 
- Poczekajcie, to może by 
ją oddać na weterynarię? 

. Czyż po to, żeby leczyć ko­
nie, trżeba koniecznie umieć 
algebrę na celująco? 

- Dentystyczny, meliora 

.~-------

cyjny - szeptał papa, p.rze 
gtądając Przewodnik Za­
kŁadów Naukowych, - Tek 
stylny, geodezyjny, chemicz 
ny, biochemiczny, literac­
ki... Dlaczego właAciwie w 
tym przewodniku nie ma 
wcate wskazówek, gdzie na; 
łatwiej jest się dostać? 

- Prędzej. prędzej - na­
tegaŁa mama - przecież 
znajomi mogą się pytać, 
gdzie się nam nareszcie u­
dal.o Manię wpakować, a 
my ani rusz,,, 

Drzwi zaskrzypiały, na 
progu stała Mania i pyta­
JOtcym wzrokiem obrzuciła 
radę familijną. 

- No więc co t gdzie 
mam studiować! - spytała. 

- Jeszcześmy, córeczko, 
niezdecydowali - prędko 
powiedziała mama, 

- Ty wiesz, w tym roku, 
to nie tak łatwo 3ię urzą­
dzić w wyższym zakladzie 
naukowym. 

- No więc zanim wy się 
zdecydujecie, to ja jeszcze 
zdążę pój,ś ć do kina - za­
decydowala Mania i zam­
knęła za sobą d.rzwi. 

- Po chwHi ciszy papa, 
uparcie patrząc na swoje 
ręce, powoli powiedział: -
"W!aściwie mówiqc, czy 
nam tak zależy ''/.(1 tym, aby 
nasze jedyne dziecko już za 
raz, w tym roku, wyganiać 
z domu? 

- Babcia z mamą popa­
trzyly na siebie i odetchnę­
Iy z ulpą. 

wg g, Zwane owa 
("Krokodił" Nr 23. 19M) 

Wydz. Zdrowia uwata, t. na 
krytykę prasową nie należy od­
pawladat. Dlatego milczy. Nato­
miut z Woj, Kol. Transportu 
8anlt. otrzymaliśmy · "wyjaśni .... 
nie" z podpisem kierownika KO 
lumny St. Sadziuka, które mÓ-1 
wiąc oględnie jest w. zorem -
Jak nie powinno wy,lądać wy­
Jaśnienie na krytykę, 
Pół _trony pisma (tak nazwiJ­

my to .. wYJaśnlenle") to daty, 
cytry I I. dz., które donoszą, że: 
dawniej (ubr,) przydzlal talonów 
dla slużby zdrowia następował 
przez Min. Zdrowia, potem czyn 
ność tę przeje lo Mln. Handlu 
przez Wydz, Handlu Prez. WRN, 
że następnie w mareu br, Ko­
lumna złożyla zapotrzebowanie 
D·a motocykle czego Wydz. Han­
dlu nie zrealizował (7) a dopte­
ro w maju nadesial pismo za­
wiadamiające:· "motocykle na II 
kwartał zostały rozdzielone cen­
tralnie" - itd. 

Jak tam bylo z l-szym, III-clm 
kwartalem z tej "potyteczDej In­
formacji" nie dowiedzIeliśmy 
Ilę. Ani slowa tAkże nie dowie­
dzieliśmy się w sprawie, która 
nas Interesuje: dlaczego przez 
caly br. nie załatwione zostalo 
podanie o b, J. Górnickiego, co 
z nim Kolumna zrobiła, kiedy 
wreszcie zamierza załatwić tę 
prośbę. Co mvśli .Kolumna o 
rozwilIzaniu trudnołcl Ośrodka 
w Strzyżowic, A o takle wyjaś­
nienie "am chollz\. 

Zgadzamy się z twierdzeniem, 
te nIektórzy "lekarze by uzys­
kać dla .Ieble pojazd mechanicz 
ny celowo .zatull! wyrazami 
"cierpienia chorych, pomoc cho 
rym" - Itp," ale uo,ólnlać tego 
na pewno nie motna, Zresztll 
chodzi nam o konkretnł\ sytuację 
w Strzyżowie, co do której wie­
my, te wYiląda ona dośt roz­
paczliwie, o czym Kolumna I 
Wy dz. Zdrowia w pierwszym 
rzędzie wiedzieć powinny. 

Uwatamy, te wykrętne "wy­
jałnlenle" oru "milczenie" nie 
ma nie WJllólnego z rzetelnym 
UltollUlkowanlem .Ię do krytlykl, 

Zw. 

#r 227 (1955) 

,?~ 
Sekrehrz i co iij[i"q;~a? 

T o jeĘ;t naprawdę zaskakujące. Dyżurny ruchu na stacji 
kcl.. KOI'h:mówka ob, Piotrowski ośwladcza, że sprzedaż 

bile ~ów miesięcznych należy · do obowiązków sekretarza. 
A poniewaz tego sekretarza nie ~ /- ./', 
ma (i w Kochanowce nigdy nk '~r ", .( QP<l-<l' ~ 
będzie) więc ludzie nic mog,j \ "') :~ ·i· t<, < I 
nabyć miesi~cznych biletów.) .... r" /,.~ )'t ' :-
A, że stale sp.kretarzem zasla - ~ ~ t)}" . NJ! . 
niać Slę też nie rrlożna- ob. Pio I ~ .,//. '/' 
trow ski znalażł inną wymów-' 
kę : bilety wykupuje zal<laa J 
pracy. Odkąd? Od kiedy ob. ' __ 
Phtrowsklemu nie chce się j r~ ~. 
sprzedawać podobnie jak ka- r .~ 
sjerowi ze stacji Rudna Wiel-1 il:i5-< . __ . 
ka ~7-:.J m --=.-

tIoie. po t€j nota,tce .ob, Pio-1 !I', ~ ~\~ ~\ \ ~ \ ,. )"V .. : 
trowskl zaprzestame Slę zasła- '% ' ,~~. '4-,.1)\,t I)-j 
nlać "sekretarzami", a kas j er ;0 .., ~ \\)IN-I '- ~ 
z Rudnej - brakiem czasu i·. ~~~ '" 

i "chwileczkami", 'I II t; Z"'-~ ~"" 
f . L,: --".<. 

St. Fryz l T. Serafin (' ~-:--=-

Dloga Redallc}o 
Ostatnio pracowałem jako nauczyciel we wsi Krzec7.owlce· 

(pow, Przewor6i{), Miałem tam duże trudności mieszkaniowe. 
Drzwi i okYla u:ozcze.1nialem papiererJ1, n ie opalałem mieszka­
nia przez całą zimę itd, Moje inter wencje i prośby o remont 
mJ.~~zkania nie dawały żadnych rezult.a tów. Kierownictwo 
szkoły jak również Wydz'al O,;wiaty w ogole się tym nie in-

' ;L) teresowały. Odsyłano \11nle od 

~ 
I{If'C' PrezydL'm GRN do ZZNP, do r.;" 1" /" Prez. FRN Wydz!a1u Oświaty 

,f , f~' ,..,/ // ,i t<lk w<;rlrowałem od lj,to!~ada 
~\~ _ f /;Y"'~ 1'J501 r. do stycznia 19b5 r. W 

t '!!e{J ~ ~/~ styczniu 1955 r. zmęczony i zre 
łS~. ~,/C"/ . zygnowany zwróciłem się do 

(1.:/ ' i' I Ciebie Redakcjo z prOŚbą o po-
~. " '''-'''' ( ~ moc i pomogłaś mI. Wyremon:. 

. , (towano moje mie&zkanie, wsta 
~ i wlono piec, ale mnie w mię~ 

f dzyczasie karetka pogotowia 
)Y rat.unkowego zabrała do szpi-

. '" tala. 

I znów muszę zwracać się do 
.Clebie RedakcjO z prośbą o In 
terwencję, Bo obecnie, gdy 

. Drzebywam w sanatorium w 
Jórnie - wstrzymano mi -

. ~ .1ie wiadomo z jakiego pOWOdu 
I ~ .roS pobory za sierpień i wrzesień. 

Czekałem długo nim postanowiłem wreszcie zadżwonić do 
Wydziału Oświaty,Księgowa powiedziała, że pobory dla mnie 
są już przygotowane do v.rysłania, ale potrzebne jest j~zcze 
zaświadczenie, że. przebywam na leczeniu w sanatorium. Za­
świadczenie takie wysłałem już wcześniej, ale po tej rozmo­
wie wysłałem jeszcze jedno. Napróżno, 
Wresżcie ·23 sierpnia udałem się . osobiście do Wydziału O­

światy, gdzie kierownik ob. Woś oświadczył, że księgowa 
nie wiedziała w jakiej wysokOŚCi v,rypłacić zasiłek, ale już 
wszystko załatwione. Powróciłem do ~anatorium i czekam. 
Znowu napróżno, Telefonowałem jeszcze raz. Znowu na nic, 
Proszę Cię Redakcjo o zajęcie się tą sprawą i interwencjq. 

Jeśli.moż~sz zajmij się tą sprawą możliwie szybko, 
Adolf PałYI - nauczyciel 

J Oj~z"zna pomaga 
(Ciąg clatszll z. str. 1) 

tor, Wojci.ech Wasdutyńskl, 
nadał swojemu artykułowi 
tytuł urągliwy: "Tęsknota 
matką głupich". 
Próżne były ich wysiłki. 

Tęsknoty za krajem, za wła­
snym miastem, za wioską, 
za domem rodz;innym, za mat 
ką czy dzięckiern nie ,zwal­
czysz, I pr·zez 10 lat poje­
dyńczo, po kilku, przezwycię 
żając strach wywołany nik­
czemną propagandą, wracalI. 
Wracali do rodziny, szybko 
zapomd.nall o koszmarnych 
dniach pracy wśród obcych 
I dla obcych, porwani pracą 
wśród swoich I dla swoich. I 

Wracali, I samI, lub ich I 
znajomi, którzy mIelI krew­
nych za granicą, pIsali: Wra­
ca.1 jak Jan czy Szczepan, 
pracy jest dość dla wszyst­
kich. Pytasz, czy jest lekko? 
N,je, nie jest .leszcze lekko, 
ale znacznie lżej niż było 
przed wojną, I znacznie lżej 
niż żyć na emi~racyjnym 
chlebie wCiąglym niepokDju 
o swój los i w ustawicznej 
tęsknocie za ojczyzną, w 
tę.sknocie, która nie daje wy_ 
tchnąć ani na chwilę, 

Rok bieżący - rok Gene­
v.ry i rok naszego lO-lecia -
przyniósł nową powracającą 
falę, Wśród tysięcznych rzesz 
Polaków poniewierających 
sit: wo bcych krajach zapano 
wał ferment. Czemuśmy tyle 
lat zmamowali - zadają 80-
blepytanie, Czemu daliśmy 
sl~ oszukiwać, Stosunki w 
świecie, mimo wszelkich tru­
dnośCI!, układają się coraz 
pomyślniej. Meteorolodzy wo 
jenni tracą chleb. Nie woj­
na, ale odprężenie w sytua­
cj! międzynarodowej wyzna­
cza bieg wydarzeń. 

A w kraju? Na pewno nic 

się nie =4enl. · I dobrze, że 
s i ę nic nie zmieni. Nie zmie­
ni się, zmienia się co dnia .:­
na lepsze. Wyrastają wciąż 
nowe fabryki. Coraz obficiej 
klosi się zhoże dla oiczyzny. 
Wracają do kraju. Wracają 

nawet tacy ludzie, jak Han­
ke, który przecież do niedaw 
na tak ściśle związany był z 
władzami ·emigracji - był 
premIerem "rządu" londyń­
skiego. 

Na tęsknotę do kraju, na 
wątpliwości zasiane w umy­
słach tysięcy ludzi, Odpowie 
dział caly naród: .,Wracaj­
cie, Polska. Ludowa zapom­
ni nawet przewinienia wa­
ęze wobec ojczyzny", 

Partia która jest kierowni­
czą silą narodu i rząd nde 

. pozcstają obOjętne wobec tej 
fali powrotu. Państwo za­
pE\vnia powracającym po­
moc w pierwszych, niełat­
wych dniach . Ogłoszona 21 
wrzesnJa Uchwała Pr~y-

. diumRządu mówi o bez­
zwrotnym zasiłku dla J)()wra 
cających, o zapomodze, o bez 
płatnym wyżywieniu i poma 
cy lekarskiej do czasu otrzy­
mania pracy, o pomocy w u­
zyskaniu mieszkania I o po­
mocy w zdobyciu kwal1fika­
cji fachowych. 

Trzeba im pomóc - taki 
.i€st obowiązek państwa lu-

. du pracującego, które nie 
zna podziału na synów i pa­
sierbów, Trzeba im pomóc 
i tym samym pomóc licznym 
rodzinom, które od lat cze­
ka.j ą na powrót ojca, brata, 
siostry czy dziecka. 
Państwo zapewnia powra­

cającym Polakom pomoc ma 
terialną, My wszyscy okaż­
my t ym "latarnikom" pomoc 
moralną. ;' . 

K. G. 
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nie z ~ei ziemi 
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ulgraszki 
nie' z diabłem" 
Nasze województwo obj<'Ż 

dża obecnie wrocła.wski 
iluzjonista Salvano {właści. 
we jego nazwisko brlml To­
masz ChełmińskI) Występu­
jąc z progmmem pt. "Iirasz 
ki nie z diabłem". 

Występ Salvano jc~t prze 
glądem świetnIe ollracowa­
Dych i efektownie wyko­
nanych tricltów jak "znika­
nie'·' i .,po,lawianie się" 
szklanki z mlekiem, magicz ' 
De "fal'bowanie" i "odbar­
wianie" chusteczek, "wedro 
''I'3nIe'' węzłów, "fruwanie" 
papierosów i "mnożenie się" 
kul bilardowych. 

Podczas występu Sałvano 
publiczność z zapartym 
tchem ~łedzl jego popisy 
zrecznoścI: metaiowe kola, 
które się same "złącżają" 
l "odłączają", flakony 
"utrzymujące się w po­
wietrzu". lOO·zlot·:nvy ban­
knot POŻYC71lny od kogoś 
z publiczności, który nie­
oczel{jwanie znajduje się w .. 
ziemniaku I inne. 

Uwaga sympatycy 
'W"YŚCIGÓW 
ŻUŻLOWYCH! 

W niedzielę - godz. 
ll-ta - na stadionie 
Sparty mecz o mistrzo- '1 

stwo II ligi 
STAL RZESZÓW -

STAL GORZÓW 
Szczeg-óły w numerze 

jutrzejszym. 

. 
Piątek 

23 
września 

JlZESZOW , 
Dyżur nocny: Apteka Społecz­

na nr 2 ul. Grunwald:tk8 3 
D yzur sIały : Apteka Spolecz­

na nr 4 ul. DąbrOWSki ego 56 
Pogotowie Ratunkowe: ul. O­
brońców Stallngradu 29. 
tel. 09 

.tra~ Potarna: ul. MlekJewi-
cza 10. tel. 08 

Kina 
APOLLO (ul. Wl, Hlbnera) 

Na l(ezludnej wyspie - godz. 
16, 18 I 20 

PRZODOWNIK (Pstrowsxlego) 
Las n s, godz. 17 l 19 

WDK (ul. Okrzei 7) - nieczyn­
ne 
I.,\!QCUT 

Konfrontacja 
Uwaga: Repertuar kin pOdaje­

my według InformacjI CWF 

Muzea 
MUZEUM OKRĘGOWE W 

RZESZOWIE ul. 3 Maja 19 -
czynne od godz. 10-15 

MlJZEUl'ł' W ŁANCUCIE 
czynne od godz. \0-15 

MUZEUM W PRZEMYSLU 
cz y nne od godz, 10-15 

MUZEUM W JAROSŁAWIU 
czynne od godz. \0-15 

Teatr 
PAJ'l'STWOWY TEATR ZIEMI 

RZESZOWSKIEJ - nieczyn 
ny 

WDK 
WOJEWODZKI DOM KULTU­

RY ZW . ZAW. (ul. Okrzei 7) 
oglądamy radzieckie fIlmy 
cś\v:atowe na wolnym po-
\Vletr,u - ogródek j orctanov,r­
skI przy ul. i Maja - godz. 
19-1a 

Radio 
Program I - na fali 1322 m 
Program dn.a 6.55 15 .26. Wla­

clJ 010~~ i .;.0,; G.OO •. 00 ' 7,40 12.04 
16.00 20.00 23.00. 

5.10 Poranne rozmaItości 1'01-

ze względu na swoje oto' I 
czooie: cmentarz, rzeźnia. 
mie'jska, rU1:hliwa ulica', 
nienajlepiej odpowiada swe­
mu przeznaczeniu. Trzeba 
wziąć przy tym pod uwagę 
o<lległość dzielącą plac tar­
gowy od centrum starego 
miasta, nie mówi ąc o no­
wych dzielnicach (Obrońców 
Stalingradu). Wszystko to 
kaźe jeszcze raz z&stanow!ć 
się nad słusznością podjętej 

uchwały. I 
Kioski uliczne. które mia-

Iy uzupełniać zaop.;trzenie I 

60 .,kawalowc6w" 
dyskutowało 

D!I lemaly 
• • IwoJeJ prucy 

Przed paru dniami w Rak 
'szawie (pow. Łańcut) odby­
ło ' się spotka.nie włókniarzy 
województwa rzeszowskiego, 
stosujących metodę Kowalo­
we, 

... DOM TOWAROWY NA STARYM RYNKU? ... 

(w myśl laloźefl MRN) . nie 
spełniają swego przeznacze­
nia, Nawet teraz w pełnym 
sezonie brakuje zienm,aków, 
jarzyny są nieświeźe, a co 
będzie zimą ? 

Przybyło tlJ 60 kowlllcw­
;;:ów z "Lnlanki" krośnien­
skiej, z "Lnianki" głogow­
skie.i, z Fabryki Fira)1ek 
w Skopaniu i z ml~Jscowej 
Fabrykli Przemysłu W€łnia­
nego. Włókniarze dzielili się 
między S<lbą swymI doświad 
czeniaml. 

Czekaj tatka latka, czyli wizja niedaldtiej przyszłości 

P rzen:eslenie rynku ja-
rzynowego na plac 

. przy ul. Małgorzaty 

Fornalskiej wywołolo dużą 
falę protestów ' ze stro-ny 
mieszkanek i mieszkańców 
Rzeszowa, Kddego dnia 
listonosz przynosił do naszej 
redakcji listy w tej spra­
wie. 
Odpowiedź na nie spodzie­
waliśmy się znaleźć w Pre­
zydIum MRN. I rzeczywiś­
cie J::lie zawiedliśmy się 
Rozmowa z "ojcami miasta" 
uzbro.ila naszegó prscownika 
w cały szereg mocnych, rze­
czowych argumentów. 

W dniu 26 maiaukazal 
się na ł2mach naszej gazety 
artykuł pL "Juz ni s cl!\I'!,o b~ 
dziem)' miec llOw o::zcsną ha­
lę targową" , w którym autor 

... Powiatowy Zarząd ZMP 
w Rzeszowie toleruje bala­
gan panujący w kole ZMP w 
Stl'aszydlu (pow. Rzeszów)? 
Członkowie nie 'tylko zu­

pełnie nie pracujq w organi­
zacj i, ale nawet od S-ciu mi,e' 
sięcy nie opłacają ·składek . 
Może Zarzqd Powiatowy 

obudzi wreszcie ~tr(l,szydla,7i­
skich zetempowców z ich 
błogiego snu. 

Z. B. ,. .. .. 
... w całym Rzeszowie nie 

można dostać niedrogiej wa­
lizki skórzanej . . lub · cerato­
wej? Cena najta11.szych wali­
zek, znajdujących się tb 
sprzedaży wynosi 6S<J zł. 

Centrala Skórzana powinna I 
postarać się 9 rozszerzenie 
asortymentu tych towarów, 
aby walizka przestala być 
artykułem luksusowym. 

St. Ł. 

nicze 5,30 Muzyka 5.48 Glmna­
,styka 6,15 Muzyka rozry wkowa 
6.33 Kalendarz ra<liowy 6,45 
Gimnastyka 7,15 Muzyka roz­
rywkowa 7.45 Błękitna szta­
feta 0.00 Koncert 8.40 Muzyka 
9.00 "Magazyn Malgon:aty Cha 
rette" sluch. dla kI. vn 9.40 

. AUdycj a dla pn:edszkol! 10.00 
Muzyka symfoniczna 10.35 Mo­
zaIka muzyczna 11.30 Muzyka 
i al<tualnoścI 12.10 Przegląd. 
prasy 12.15 Muzyka rozrywko· 
wa 12 ,30 Na swojSką nute 13,00 
AudYCja dla wsi 13,10 AUdy­
ej a dla klas VII 13.40 Przerwa 
15,30 "Barwy wschodzącego 
słońca" ode. pow, L. Kassila 
dla dz Ieci 16.06 Koncert orko 
rozgl. bydgOSkiej PR. 17,00 Słu­
chacze pIszą 17,05 Melodie roz­
rywkowe 17,20 Porady p ra:ttycz 
ne 17,30 $plewamy pieśni , i pio­
senki 17,56 Z cyk lu : "Arty§cl 
radzieccy laureaci światowych 
konkursów muzycznych" 
Grzegorz Ginzburg - fortepian 
18,20 Na mlodzdeżowe.l antenie 
18.45 '" Słowo honoru" - pow. 
L, Pant!elejewa 19.00 Z cyklu: 
,.Kultu ra muzyczna X-lecia 
Polski Ludowej" 2n.25 AUdycja 
dla wsi 20,35 "Dziedzictwo" 
8luch . J , Stryjkow&klego 21.50 
Muzyka taneczna. 

Program II - na fali 367 m 
Program dnia 5.30 12,35, Wia­

d"mości 6,00 7,00 7.40 14.00 18.15 
'21.30 2a,50. 

Od godz, 5,37 do 7,45 tranB­
misja pl', I 7,45 Przerwa 12,40 
.. Z piosenkI! jest nam wesolo" 
aud, dla kI. I i II 13,00 Moul­
ka muzyczna 14.10 "Cupka 
frygijska" odc. pow. G. 
Rychlewsklego 14,45 Muzyka 
rozrywkowa 15:00 Smetana: 
,.Tańce czeskie" 15.25 Bulgar­
sk,e pieśni żołnierskie 16,00 
Konce rt rozrywkowy 17,00 Z 
życ I a' Z Wiązku RadZ ieck Iego 
17.30 1'\a warszawskiej fllli 18,00 
N a >portowej fali iO.20 Muzyka 
kameralna 18.40 Koncert chóru 
rozgt. wrocl awsk.ej PR. 19.00 
Muzyka i aktualności 19.25 Re­
porta ż J I terackI 19.40 I<OO1pO­
zytor tygodnia - 'Sergiu,z Pro 
lwflew 2'0,25 AUdycja aktualna 
20.10 Muzyka taneczna 21.~0 
Sprawozdanie z Wyścigu Ko­
lal',k ie~o dookoła Polski I kro­
nika $porto wa 2·2,10 Koncert 
symfon iczny 2,2.53 Felieton (w 
przerwie konc.) 23.00 Koncert 
et c. 23.30 Muzyka taneczna . 

"W odpowiedz.i narzekają<:ym 
rZfiszowiankom" nakreślił 
cele przyśw ' : ccj ące Miej­
~klej Radzie ŃarQ~Qwej . -

Nawet Hofman gorący pro 
pagator "porannej gimnasty-

. ki" - jest przecitvny l-kilo­
inetrowym :marszom p1'Zed 
śniadaniem i rozpoczęciem 
pracy biurowej ... 

Na miejscu dc,tychczasowego 
r j n" u -pisał aut·.J!· - st~r;ie 
,'{spaniały dwtlpiętrowy 

dum· towarowy, sl(Upiają~y 
ruch handlowy miasta. Na. 
p;acu Fornal.skle.! rozpocznie 
sl~ budowę nowoausnej 
dwukondygnacyjnej hali tar 
gowej. Wszystkie inne 
względy wobec ty,\:h infor­
macji okazały ' się, błah7 i 
mclostkowe. 

Po 7 km . , ma~zerowały 
m:eszkanki ul. Dąbrowskie­
go,' Langiewicza czy Obroń­
ców Stalingradu, aby kupić 
kOPI: ogórkÓW, szklankę 
śmietany, któr€j zwykle 

cych z rzeźni miej skiej, Aż 
wreszcie '1 ciel1PliwcSć się 
wyczerpał. Jak cierpieć to 
dla . jakiegcś celu. Jak się 
znosi niew)'gody to się 
chce wle'dzieć po co , 

A tu h'mczasęm nic nie 
słychać o domu towarowym. 
Budowa hali targowej istnie 
je chyba jedyn:e w wyobraż 
ni pracowników Prez~· dlum. 

",A do redakcji ' wciąż na­
pływają zaż2lenia. ze brud­
no. że daleko. że p r7..e de 
wszystkim nie po dr~dze, 

Radzimy władzom m:ej-
. sklm, aby jednąk wz;ęly 

pod uwagę te słuszne głosy 
najbardziej za; ntercsowa­
nych, Obawiamy się zreszt.ą 

czy na starym rynku będzie 
mógł stanąć . t aki g: ,e:ant 
jak dem tewarowy, S12re 
piwnice i kanaly gr0lą za­
waleniem domom 5loJącym 
od lat (śv,iadczą o tym l;cz­
ne podpory trzyma:rące na 
sobie cię-żar will'1cych się 
kamienic w Rynku). 

Co wobec te,!(o będzie z 
nowym? 

Po drug'e n ,"I'f' t obecny 
plac, na jal<m "d .. I'a s'ę 
sprzed"ź Warlj vł l nabiału 

l w ten sposób można oba 

Nawet takie ,Jrodki loko­
mocji" nie nap;'awiają hum o 
ru rzeszowianek. Ich pocie­
chy ze skwaszoną miną wsia 
dają również do wózeczków 
zniszczonych wożeniem ka­
pusty czy ziemniaków. 

lit każde kolejne uzasad­
nienie Prezydium Miejskiej 
Rady Narodowej, 

. Przede wszystkim jednak 
nie wolno lekceważyć słusz­
nych głosów mleukańców 
RzesT.owa. Sl!o~~ ' mY zaUm 
że n'e b~rllł onE' p[1}slowio­
wym wołaniem na łlUSZQZY. 

W części artystycznej wy­
stą pi ł ra ksza wsk i zespół ta­
neczny, wykonu.iąc wiązan­
kę tańców rzeszcwsklch. 

Ludne parasolki 
można nosić 

l przy .ładneJ pogodzie 
VVczesna i deszczotva tego­

roczna jesłeń jest dla nas 
niemiIq niespodzianką. Sq ta 
kie dni, że deszcz, jak się to 
u nas mówi ~ "wisi tv po­
wietrzu", ale nie pada. i wte 
dy zamias~ płaszcza, chętniej 
bierze się parasolkę, tym bar 
dziej, że - o iłe jest elegan­
cka stanowi ,przyjemne 
uzupełnienie stroju. 

Takie właśnie parasolki, 
prodvJtowane przez zakłady 

przemysłu drobnego i rzerni? 
slll ukażq, się już niedlugo w 
sl'rzedaży. Będą to parasolki 
pokryte mieniącymi się tka­
ninami w różnych kolorach 
tak, że będzie je można. dob 
rat do płaszcza czy kO,stiu­
mu. Do wyboru będą paTa­
soLki z rącżkami drewniany­
mi, imitującymi bambus albo 
z rączkami z przeźro czyst e­
go, nietlukqcego się tworzy­
wa sztucznego. 

W przygotowaniu sa, bar­
dzo wygodne parasolki skła­
dane, kt6re mOŹ1ta sch,tvać 
dó torby i nie 'grozi im pola­
manie w. tramwajowym czy 
ąutobusowym tłoku. 

brakuje ' w mleczarniach, 
Brnęły po kostki W błocie 
zbierającym się po kaźdym 
desz,czu na wyboistym tere­
nie nowego placu targowego. 
Odwracały, głowy, aby 
unikn~ć zapachów dolatują-

Codiiennie rano obiadowane torbami idą mieszkanki Rze­
szowa z targu do domów. Każdego dnia zastanawiają się nad 
tym dlaczego Pr'ezydium MRN w Rzeszowie tak mało trosz­
czy się o potrzeby mieszkańców ... 

Czytaj 
uPrzeglqd 
Sportowy" 

Niecodzienna impreza w Rzeszowie 

Okręgowe zawody jeździeckie ' 
W dniach 23 do 25. IX. ó5 r., 

neszowianie będą świadkami 
rzadko spotykanych u nas zawo· 
dów sporwwych. W dniaeh tych 
Rada WojeWÓdzka Zrzeszenia 
LZS organizuje ,okręgowe zawo· 
dy konne , które' będą elimina­
cJami do jeżdzlec$ich mistrzostw 
PolskI. W zawodach 'wezmą u· 
dzlal jefdżcy i .J!:~nle z woje· 
wództw krakows~go, kielec­
kiego i rzes~owskiel:o. 

Warw wspomnieć, te będzie 
to pierwsza tego rodzaju Impre­
za w Rzeszowie. Wielu z zawod-

ników LZS, którzy brać będ" 
udzIał w tej Imprezie startowało 
w międzynarodowym spotkaniu I 
Polska - NRD, które jak wiemy 
zakończyło się pIęknym sukce· 
sem Jeźdźców polsk·lch. Wielu z 
nich brało udział w pokazach 
organizowanych w ramach II 
Międzynarodowych Igrzysk SpOI' 
towych Młodzieży. 

Na stacllonie przy ul. Langle­
wiC'ta w Rzeszowie, gdzIe odby­
'waĆ się będą zawody zobaczy­
my konie z takich stadnin jak: 
OkOCim, Chysz6w, Klikowa, Ko· 

Zawiadomienie 

ZAMÓ'WIENIA .. 

wYświetlani::! 

na 

RE' KLAMĘ 
KINOWĄ 

PRZEZROCZ V 
przyjmuje wyłącznie 

Biaro Ovlolzeń i Reklam RSW "PRASA" 
Rzeszów, Gałęzowskiego, tel. 18-52 

ROLNIKU! 
ODSiARCZAJ PLON LNU 

W terminach ustalonych dla twojej gromady 

alenica I 8tubno. Zobaczymy wol 
tyierk~ w wykonaniu najmlod­
&Zyh zawodników LZS. 

A oto program Impreay: 
13. IX. godz. 14.30 

l. Konkurs ujeżdżania (e\lmi-
nacje) , 

a) próba nI czworoboku. 
b) p róba w skokach przez 

przes:tkody 

ze. IX. «o dz. 1UG 
2. Konkurs dokładności 
3, Konkurs dokładności (eliml. 

naeje) 
- woltyterka (POku) 

Ił. IX. «0421. lUG 
ł . Kon,kurs zwykły 
B, Konkurs szybkości oztatet 
woltyżerka (pokaz) 

'"czen;q borow;nq 

WOOMU 

DO NABVCIA w APH;KACH 
I OROGF.RIACłI MilO 

E. -3(3 

, •••••• I •••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• ..a~ 

;:~~~ZIELNIA INWALIDOW ,,'SPO' LZN';;;:: I 
Rzeszów, Wr6blewskiego 9. 

zawiadamia P. T. Klientów źe został otwarty 
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Z MIĘDZYNARODOWYClI Z X •• Z d· i O 61 NZ 
.-TARGÓW W PLOWDlWIE . selll groma zen a. g nego 'Ze swiala 

Sprawa rasizmu w Unii Południowo-Afrykańskiej 
wniesiona· do porządku obrad Zgromadzenia NZ 

MOSKWA. Ja.k donosi agencja 
TASS, na sesji Rady MiejSkiej 
Birminghamu w dniu 20 wrześ­
nia uchwalono jednomyślnie za­
prosić delegację Miejskiej Rady 
Delegatów Ludu Pracującego 
Swierdłowska. Przyjęta rezolucja 
wyra:i:a wdzięczność dla rady 
miejskiej SWierdłowska za ser­
deczne przyjęCie I gościnność 
okazane delegacji Binnlnghamu 
w Swierdłowsku. 

dało do wiadom.o§cl, ~e eUn~at 
szekowskl okręt wojenny. ostnl! 
lał 21 bm. w pObliżu portii F;u­
ClOU brytyjski statek handlowy 
"HeHkon .. ·. Reuter podaje. ,że 
brytyjskie dowództwo Hong'ko'n. 
gu wysłało na miejsce i.ncyde~tu 
torpedowiec, który otrzymał po­
lecenie przyjścia w razie po­
trzeby z pomocą napa{inlętemu 

~o bm. zostały uroczyście 
Zamknlf<le XV:l Międzynaro­
dowe Targi w Płowdiwie. 

Na zdjęciu: Widok otwar­
tych termów targow.Ych Pol 
sk!ej Rze~zYPoslX>litej Ludo­
wej. Fot - CAF 

3.5-lecie 
<"Rudeho Pravo" 
. PRAGA (PAP). 20 bm. od­

była: się w Pradze uroczysta 
akademia z okazji 35-leCia 
centrame·goorganu Komuni-, 
styyznej. Partii Czechosłowa­
cji, "Rude Pravo". 

NOWY JORK (PAP). W 
dniu 21 września odbyło się 
pierwsze posiedzenie komisji 
ogólnej, która, jak wiadomo, 
opracowuje porządek dzien­
ny sEsji i przedstawia go do 
zatwierdzenia Zgromadzeniu 
Ogólnemu oraz dokonuje po, 
działu zagadnień między po­
szczególne komisje. 

Na pierwszym posiedzeniu 
komisja ogólna opra~owała 
część porządku obrad sesji, 
który ogółem będzie obejmo­
wal około 70 spraw, 

Jednym z najważniejszych 
punktów jest sprawozdanie 
komisji rozbrojeniowej ONZ, 
dotyczące "uregulowania, o­
graniczenia i odpowiedniej 
redukcji wszystkich sił zbroj 
nych i zbrojeń oraz zawar­
cia międzynarodowej kon" 
wencji (układu) w sprawie 
redukcji sił zbrojnych i za-

. kazu broni atomowej i wo­
dorowej, jak również innych 

NIEZBĘDNE SĄ BEZPOSREDlYIE ROKOWANIA 

MIĘDZY DWOMA PANSTWAMI NIEMIECKIMI 

Glos;y prosy Da' lemal układu 
o 'sloBunkuch między ZSRR i IRD 
JUGosławia 

BELGRAD (PAP), Dziell'l­
nik "Borba" komentując u­
kład o stosunkach , m~ędzy 
Zwi~iem Radzieckim, ił 
NiernieokąRepubli'ką Demo­
kratycwą pisze, źe obecnie 
"oba iPaństwa niemieckie bę 
dą według wszelkiego 
prawd-o,podobieńsbwa - . do­
kładały wysiłikówzmie;rzają­
cych do normalizacji stoSUll'l­
ków wzajemnych, aby dzięki 
temu zbliżeniu ułatwić roz­
wiązanie problemu zje<:lno~ 
czenia", 

WęGry 
BUDAPESZ~ .(p AP). Wy­

lllki moskie·wskich rozm6w 

Wojlka angielskie. 
strzelają 

do demonstrantów 
na ey,prze 

LONDYN (PAP). Z 'Cypru do­
noszą, że na 'południowy zachód 
od Nicoosi doszło do starcia 
między policją i wojskami an­
gielskimi a· miejscową ludnością, 
:która zorgani'Zowała demonstra­
cję. "po <i hasłami .antyangielski­
mi", Wojsko l policja otworzyły 
og eh do demonstrantów I jed­
nego· z nich raniły. Naobszarz.e 
tym wprowadzono godzinę poli­
cyjną· 
Woj~ka al)gielskle I otidzlały 

policyjne patrolują wiele okrę­
gów wyspy. 

między Związkiem Radziec­
kim; a NRD - pisze "Szabad 
Nep" - są nowym wkładem 
do sprawy rozłą.<lowania na­
pięcia międzyna·rodowego. 
Istota układu między .ZSRR 
li NRD - kontynuuje dzien­
nik - polega na tym, że pod 
stawą stosunków między ty­
mi krajami jest całlkowite 
rÓWll1ouprawnienie, wzaj em­
ne poszanowa,nie SUW€<l'enno­
ki i nieingerencja w sprawy 
wewnętrzne, 

Z - rozm6w mosldewskkh 
tr:teba wyciągnąć ważny 
wni~ek, a mianowioie: nie­
zbędne ·l!ią bezpośrednie roko 
wania między dwoma pań­
stwam.ini ernieckimi.·· .. 

Wiochy 
RZYM (P AP). Dzienn!lk 

"Unita"podikieśla; że NRD 
uZYl!kała prawo sanlodzie1ne 
go decydowania o problemie 
żje<'lih.oczenia,' pod~as gdy 
Niemieó,ka Republika Fede­
raLna prawa tego nie posia­
da. WszY'stlkie problemy do­
tycząee przywrócenia jedno­
ki Niemiec należą do kom­
petenejimoca·rs:tw zachod­
nich. 

Dziennik "Avanti" wska­
zuje, że su>w€~enność Nie­
mieokiej RepubHki Dffil()·ya 
tycimej jest obecnie fa·lmem 
dokonanym r6wl!lid w dzie­
dzinie międzynarodowo-praw 
nej. . 

ro:dzajów broni masowej za­
głady". 

X sesja Zgromadzenia O­
gólnego omówi także spra­
wozdanie sekretarza general­
·nego ONZ z obrad między­
narodowej konferencji w 
'sprawie pokojowego wYko­
rżystania energii atomowej, 
która obradowała w Gene­
wie w dniach 8:....,.20 siel'p­
n:a br. 

Delegat Unii Południowo­
Afrykańskiej zaprotestował 
przeciwko urriieszczeniu na 
porządku dziennym sprawy 
dyskryminacii rasowej w 
Afryce Południowej, Twier­
dził on że omawianie tego 
zagadni~nia będzie stanowi­
ło ingerencję w wewnętrzne 
sprawy Unii. Jednakże ko­
misJa ogólna postimoWiła 
większOŚcią· głosów umieścić 
ten punkt na porządku dżien 
nym. . 

Nłlstępn:ie omówiona zosta 
ła sprawa umieszczenia na 
porządku dziennym proble-; 
mu Cypru. Wniosek o omó<- i 
wienie tego żagadnienia I 

przez Zgromadzenie Ogólne! 
wysunął delegat Grecji. ! 

W głosowaniu wniosek i 
Grecji został odrzucony 7; 
głosami, w tym głosami de-l 

'legacji Stanów Zjednoczo­
nych, Wielkiej Brytanii i 

Francji. Przedstawiciele 
ZSRR, polski, !\'leksyku i E­
giptu głosowali za wnios­
kiem. ' Delegaci ' czterech 
państw . wstrzymali się od, 
giosu: 
Następne posiedzenie ko­

miS]l ogólnej odbędzie się 
'23 września, 

• • * 
NOWY JORK (PAP). W 

dniu 21 wrzesnia przewod­
niczący delegacji radzieckiej 
na X sesję Zgromadzenia 0-
gólnęgo NZ W. .M, Mołotow 
odbył. rO;m1owę ,z przewod­
niczącym delegacji jugosło­
wiańskiej ministrem spraw 
zagramc7lnych K, Popowi­
czem. 

Prot Manfred Laehs 
przewodniczącym 

komisji pra wnJj 
Zgromadzenia NZ 

NOWY JORK (PAP). W 
środę 21 bm. Zgromadzenie 
Ogólne NZ dokonało wyboru 
przewodniczących posżczegól 
nych ko-misji zgromadzenia 
Prze.wodnkzącym komi-

sji prawnej zoSltał jedno­
myśLnie wybrany !przedstawi 
ciel Polski, prof. Manfred 
Lachs. . 

--c--------------
Naród fiński z radością wita' 
wyniki rozmów między ZSRR 

. a Finlandią 
HELSINKI (PA!». Jak po- I 

daje prasa fińska,wiceprze­
wodniczący Sejmu L. Helias I 
oświadczył, ze naród . fiński 
wita z radością zwrócenie I 

Finlandii teryto·rium Por'k­
kala-Udd. Decyzja rządu ra­
dzieckiego - powiedział He­
lias -'- świadczy o tym, że 
kraje nasze łączą i;tosunki 
przyjażni i zaufania. 
Przewodniczący grupy par 

tli S<Jcj aldemokratycznej VI 
Sejmie G. IIenrikssqnstwier 
dz!!; 'żeZwiazek Radziecki u­
ważał, iż może zwrócić F:n­
landii bazę w Po·rkkala-Udd, 
ponieważ wierzy w trwałość 
przyjaźni między obu kraja­
mi. Podobne uczucia żywi 'na 
ród fiński. Jesteśmy przeko­
nani, że kra.ie ó różnych u~ 
strojach s.połecznych mogą 'I 

doskonale rozumieć się na­
wzajem. , 
Prz0WOdnicząta irupy De-I 

mokratycmego, Związku .Na-: 
rodu Fińskiego Herta KUUSi-, 
nen oowladczyła, że zwrot 
przez ZSRR terytorium Pork 
kaiJa - Udd Finlandii cieszy I 

każ-dego Fina. Drugim n;e­
zwykle doni-osłym rezulta­
tem rokowań moskiewskich 
- powiedziała Kuuslnen -
jest przed!użenieterminu wił 
żnqści układu o przyj aźni, 
współpracy i pomocy wza-
jem~ęj : __ _ 

Oddżłał-vlzraela 
aresztowały 

przedsla wiciela grupy 
obser~alorów ONZ 

w Palesiynie 
PARY.Z (PAP) .. ~ Jak donoszą 

z Kairu, rzecznik rządu egipskie 
gq oŚwla.dciYł, :te w nocy .z 20 
na 21 wtześnla wojska Izraelskie 
wtargnęły do st.rety zdemilita­
ryzowanej w pobliżu EI-Audh 
oraz okupowaly ten ~ejon, Woj­
ska Izraelskie aresztowały przed 
stawlelela grupy obserwatorów 
ONZ w ·Palestynle Swlsland.a I 

. zraniły egipskiego przedstawicie 
la mieszanej egipsko-Izraelskiej 
komisji rozejmowej, . 

RZYM. Jak podaje dziennik 
"Unita", lud-flOŚć Vicenzy wyra­
ża niezadowolenie z powodU 
przybycia tam kontyngentów 
wojSk amerykańskich. które po­
przednio stacjonowały w 
Austrii. 

Dziennik zaznaC'Za, że wojska 
amerykańSkie przybyły do 
Włoch prawie potajemnie bez 
żadnych .oficjalnych ceremoniI. . . . 

LONDYN. Jak donosi z Hong­
kongu korespondent. agencji Reu 
tera dowództwo brytyj sklej flo­
ty wojennej w Hongkongu po-

"Helikonow!". . 

BERLIN, W centralnym arch1 
wum NRD w Poczdamie odqa­
leziono cenny dokument histo­
ryczny. a mianowiCie akt ·oskar­
żenia w procesie Hpskimz '*1-
ręcznymi notatkami Georgi D.y~ 
mi trowa. Jest to właśnie ten 
egzemplarz aktu oskarżenia. któ 
rym posługiwał się Dymitrqw 
przygotowując się do z<iemasko­
wania faszystów na rozprawie 
.sądowej. · . 

Centralne archiwum NRD .pó­
stanowiło przekazać ten.dol<u­
ment historyczny Muzeum Ge­
orgi Dymitrowa w Lipsku .. 

(pAp) 

Gell. Lonardi tymczasowym 
prezydelltem Argentyny 

Jak podaje agencja France 
Presse. ogłoszenie ·komunikatu o 
<o.siągnlęciu porozumienia mię­
dzy powstańcami a juntą woj­
skową I powołanie gen, Lonardl 
na stanowisko tymczasowego 
prezytie:lta przyjęte z"ostało w 
całej Argentynie z "uczuciem 
ulgi". W r ':enos Aires, jak rÓw 
nież w innych miastach, Odbyły 
się liczne manifestacjj: połączo­
Ile usuwan!em portretów i po­
piersi Perona i jego żony Ewy 
Peron. Mimo iż stolica Argen­
tyny wraca powoli do normal-

Ngo . Dinh Diem odmawia 
wykonania porozumień 

genewskich 
LOl'l"DYN. (PAP). Jak donosi 

z Saigonu agencja Reutera, pre­
mier Wietnamu południowego 
Ngo Dinh DJem ośwJadczyłi że 
"nie może być mowy" o tym, 
aby rząd jego prowadzI! roko­
wania z Wietnamem pÓłnoc­
nym ,w sprawie cwybor6w pow­
szechnych w całym kraju. Jak 
\viadomo, porozumienia genew­
skie przewidują że wybory ta­
kie mają odbyć się w całym 
Wietnamie w roku 1956. 

Ngo Dlnh Diem ogłosił komu­
nikat, w którym s,twierdza, że 
wymiana pogiądów może się od­
bywać tylkO "w formie oświad­
czeń radiowych" oraz że "nie 
może być mowy O jakichkol­
w:ek bezpośrednich naradach 
lub rokowaniach", 

Ngo Dinh Diem usiłuJe uza­
sadnić swe stanowisko tym, że 
władze pciłudnJowo-w.Jetnamskie 
nie podpisały porozumień ge­
newskich i dlate"o. "nie uważa­
ją' się za związane warunkami 
tych porozumień". 

nego .stanu. oddziały· wojskowe 
I czołgi nadal patroluj~ · uliCe 
miasta. - . " , 

Zachodnie agencje prasowe .w 
dalszym ciągu pOdają· wiatib­
mqść, że' Peron przebywa" na 
pokładzie kanonietki paragvJaj­
skieJ w porcie Buenos A>re's. 
Mimo iż flota argentyńska' za­
kończyła oficjalnie blokadę Bu­
enos Aires I innych portów, 
okręty wojenne .strzegą wyjŚć.z 
portu BuenJs Aires: Komunil<ilt 
o porozumieniu zawartym przez 
obie strony nie mówi nico' lO­
sach Perona. 

BrazylijSki dziennik' "O GlopO': 
opublikował wywiad z ambasa­
dorem Paragwaju w Buenós 
Aires. w którym stwierdził ·on, 
iż prowadzi rozmowy z· władza­
mi argentyńskimi· w celu uzys­
kania dla Perona "listu gWaran 
cyjne«o". .. 
Według ostatnich wiadomości, 

pllrlament argentyńSki zoStał 
rozwiązany. 

Ze sportu 

Wójcik wygrywa 
II etap 

Wyścigu Dookoła Polski 
POZNAlil' (PAP' Drugi etap 

Wyścigu Kolankiego Dookoła 
Polski na trasie Bydgoszcz ,..:.. 
Poznań (l35 km) przyniósł 
triumf najstarszym. uczes·tnJkcim 
tegorocznego wyścIgu. P'ierw­
szym. na Jnecie w Poznan.J.u- hył 
WÓjcik (3.26,53). a .trzeclm 
Wrzesiń.ki (3.27,06). Tych dwóch 
weteranów szos rozdzieli! Och­
man (CWKS) (3.2fi,53). Drużyno~ 
wo etap wygral niespOdziewanie 
zespÓł CWKS nI, 

Sta·tek ,;Deltln" 
jest niewiel'kimstat 
kiem przeznaezon)'l'D 
do polowania in 
wieloryby I holowa­
nia ich do bazy. 

Na zdjęclu:N~j­
młodszy CZłonek za 
łogi "Delfina" ~ 
.pomocnik harpunis 
ty Wiktor Korostie­
lew - przy armatce 
wyrzucaj ącej ·har­
puny w czasie polo-
,wania, ' 

Fot. CAl", 

. ... . . ł 
~-...,~ ............................................................... ~~ .... -: 
o sprawach nam bliskich' ·""u;jemy go z pełnym uzna- khidem ZSRR - NRD na cujący. gotowa jest wype!:nlć 

_liem, gdyż pragniemy rozwo terytorium NRD pozostają spoczywające na niej zabowią:.. 
.. ~ .. N' . k' . zania zar6wno w·pólityce_~ve'\V-
.1U l umo .. mema· lemleC ·le] jeszcze czasowo WOjska ra- nętrznej jak i zagranic1.nęj. 
Republ:4-f , Demokratycznej, dzieckie. Czasowo - gdyż, Mówiąc o obecności wojSk ra-

Co nowego wniosły w spra 
wę rozwiązania p,roblemu 
niemieckiego, zgodnie z inte­
resami pokoju, w sprawę dal 
szego odprężenia w sytuaCji 
międzynarodowej rokowania 
między przedstawicielami rzą 
du ZSRR i prZEdstawiciela­
mi całych Niemiec - dele­
gac.iami rządowymi NRF 
i NRD? 

W po\vojennych latach za 
naszą zachodnią granicą po­
wstały dwa państwa niemiec 
kle . o różnych ustrojach 
społeczmo-politycznych: Niem 
cy zachodnie, w których u 
władzy pozostają wielcy ma­
gnaci przemysłowi, bankie­
rzy i obszarnicy, i Niemiec­
ka Republika Demokratycz­
na, gdz:e władzę sprawuje 
lud· pracujący, Odmienna 
jest również J)olityka zagra­
niczna obu państw. NRD, 
z którą łącza nas stosunki 
przyjaźni, przekreśliła poli­
tykę zaborów imperializ-
mu n:emieckit:go, v/krc,-
czyłana drogę budowy 
socjaliz'!1u sta~::l się j. "­
nYm z basi'cnów pok')ju 
i demokracji. Niemiecka Re­
publ:ka Federalna weszła w 
skład agresywnego paktu' 

atlantyckiego i przystąpiła 
. do remilitaryzacji kraju. 

Takie są fakty. 
Czy moglibyśmy się zgo­

dzdć na to, by odwetowcom 
zachodnio-niemieckim umoż 
liwić przesumęcie ich bazy 

'wypadowej aż do Oary? Nie, 
a do tego właśn.ie doprowa­
dził~by ",,-yrażen.ie zgody na 
kOll'lcepcję mocarstw zachod­
nich włączenia z.iednoczo­
nych Niemiec do· paktu at­
lantyckiego. 

Zgodn,ie z naszymi intere­
sami narodowymi całkowicie 
popieramy radzieckie' pro­
pozycje rozwiązania proble­
mu niemieckiego. Wychodząc 
z realistycmej oceny sytu­
acJi, uznają one istnienie 
dwóch państw niemieckich 
i stw.ierozają, że n'ezależnle 
od zobowiązań, jakie mają 
wobec Niemiec cztery wiel­
kie mocarstwa, sprawę utwo 
rzenia jednolitego państwa 
n;em.ieck' ego winni rczwią­

zać sami Niemcy przy wspól 
nym stole cbrad. Dla za­
pewnienia pokoju w Europie 
prop""·" "c'e radz'",c'de ""-y3"­
wają konieczność przystą­
pien'a obu państw niemiec­
lcich do paktu bezpieczeń-

stwa zbiorowego państw eu-
ropejskich, . 

Społeczeństwo polskie z u­
znaniem powitało wyniki ro 
kowań moskiewsk;ch. Po­
twierdzają one jeszcze raz, 
jak wspólne są interesy 
ZSRR i Polski, interesy wy­
rażone przez politykę zagra­
niczną obu krajów. 

Hokowanla moskiewskie 
podkreśliły raz .ieszcze rolę 
i z!1aczendeNiemieckiej He­
publiki Demckratyczne.i. pier 
wszego w bistorii pokojow€­
go I demokratycznego pań­

stwa niemieckiego. Złudne 
były i są nadz'e.ie rewizjo­
n;st6w, którym marzy się 

grabież naszych Ziem' Za­
chodnich, którym marzy się 
powrót na te ziemie. Oświad 
czen'e agencji TASS podkreś 
liło raz .ieszcze - że grani­
ce Niemiec zost?ły ostatecz­
nie ust<'llone w układach 
pocidamskich, Stanowisko to 
podziela Niem;ecka Republi­
ka Demokratyczna. któr8 u­
znała gran'cę na Odrj':e i Ny-
sie za wierzystą. . 

.Olbrzvmie ZTI?czenie mię­
dzynarodowe ma zawarty w 
Moskwie układ o stosunkach 
między ZSRR i NRD. ~rzyj-

gdyż u~jfmy ja za ostoję jak przewiduje "rt. 6, układ dzieck!ch na terytorium NRD 
walkln.p-rodu niemieckl.·ego będzie obowiązywał tylko do tow. Ulbrlcht stwierdził: '"NIe , zmniejsza to bynajmniej· włas-
O utworzenie .iednolite!:(o, de- chwili przywrócenia jednnś- ne.i odpowiedzialności wladzy 
mokratycznego, . pCkojowego ci Niemiec lub zmiany w dro robotniczo - chłop'k!ej za .sku-
państwa niemieck:(g8 ... Ro- dze porozumienia obu stron. teczna ochronę Niemieckiej Re-

kowania ZSRR _ NRD w pubiik; Demokratycznej, ojczyz-
';-akte Inaczej ta sprawa wy- ny ludl1 pracującego, za pomocą 

Moskwie przyczynią się nie- gląda w Niemczech zachodnich. własnych sit Zbrojnych. Po przy-
wątnliwie do dal.s. zego wzro:" Uklady paryskie przewiduj a jęc;u w Bonn ustaw w"o.l'ko-

.'- obecność woJsk mocarstw za~ h I h il d ' 
Stu au. torytetu ' politycznego wyc z c IV ą, g Y rozpocz~-chodnich w Niemczech zachod- ła ,ię odbudowa agresywnego 
Niemieckiej Republiki Demo nich z góry na 50 lat. Związek Wehrmachtu, NRD wykona rze-
krlltyczne.l, kt6r~ tak do- Radziecki nie taił nigdy i nie teIn;e swe z(Obo\Viązania wyp;y-
n iosła rola przypada w wal- tai. że pozostawanie wojsk 1 a- "g'ua ... ·,ące z Ukłartu Warszawskie-dzieckich IV NRD związane jest 
ce narodu niemieckiego o 00 z obecnością \\,ojsk mocarstw 
kój i zj~dnoczenie kraju. U- zaci10dnich IV Nicniczech zachcod Zwróćmy uwagę jeszcze 
kłady te Pomoga patrl'otycz- nich i gOlów jest je na !ych- na .iedną, znaną prawdę. Na' 

~ niiast lNycofać, jeŚli to s'amo '" 
nym siłom narodu niem'ec- uczynią WaOlyngton, Londyn i rozn'cepomiędzy naszą. sy-
kiego w walce o um8cnienie Paryż w Niemieckiej Repl1bPce tuacją dziś, a naszą sytuacją 
pokoju w Niemczech i: Eu- Federatnej, .. Gdyby Stany Z.ie- sprzed września 1939 r. N:e 

dnoczone. Ahglia i FranCja go- jesteśmy izolowani i osamot-
ro·uie. towe były l1czynić to dzisiaj. to . 

Zgo-clnle z układem NRD - moglibyśmy tę sprawę rozwią- nieni jak we wn;eśniu, ale 
któ"ei suwerenn0ść p::qkre§- zać natychmiast" - stwierdził mamy na wschodniej I za- . 
la fakt, że na terenie' NRD tow. Chruszczow. chodniej granicy państwa ży 

Układ ZSRR - NRD załatwia jące z nami w przy.]·abi. 
tracą moc obowiązuiącą po- również - sprawę bylych jeń- R' 
stanowie't1ia Rady Kontr '7l- ców. którzy za zbrodnie popet- ,ownież na zachodzie grani-
nei z okresu o'kupacji, Nle- nione wobec narodów radziec- czy Z nami pań~two, które 
mirc - ma całkow:ta 5WO- klch- odsiadują kary I którzy uznaie granicę OdrY""':'Nysy 

·na prośbę pre,ydenla NRD tow. 
bodę W rozstrzy,",aniu kv.re- Piecka wyralcną w lipcu br. za wieczysta i z któregon'-
stii pelityki 7a.gra;oic7.N'; i będą przed:crm'ilowo Z\'·.·J!n:eni grjy D;e w,tWzie agresja. Jest 
wewnętr7'1e.i. Jakże odbiiai,! z więz!el'1. Pcgłębienie przyj aż- to pańshvo. które stanowi ta 

ni między Niemiecką Republiką dr d . 
postanowienia te od ukł8.du Demokratvczna a Zwink!em Ra me na O ze agreSYwnych 
Ad"'n81.lera z mocarstwami dz;eck!m odpo\v;2da na~i~lęb~zym 7.".t:'~dów militarystów i 'od-
7.achcdnimi, który nozbawia in:eresom na',e~o na·,orlu. Po- W0;()·wców. UmocniEniu teg'o 
B ",. g'ęblenie pezy.laźni m;qr!zy obu p3.nstwa - a tym samym. 
.ODn nravr:!, nrr'V"'c:J.·_l::,:~n·a ro naszym.i są~;adami sprz.yja llmoc 
kow8.ń v' .on~awiF' hai7."\,,ot- nieniu w'ad,>v robotn;clO-ch'oo- I):koiu j bezp"eczeństwa ca-
nie.isze.i dla n2fodu n.iel1).iec- ~kej w NRD. ,(."Iad,y. która ~ei F,n rcl'lv - służyły rozmo_ 
k:ego _ sprawie Z.l·ednccże- zgodnie z interesami 'narodu wy mosk;ewskie. ' 

n ;.emleckiego, z in teresami kra-
nia Niemiec, Zgod·niez u- Jów rządzonych przez lud pra- 1!:. DYLA WERSKI 
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